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W niedzielę, dnia 21 marca 1920 odbędzie 
się w lokalu Krakowskiego Stow. Kupców 

przy ul. Grodzkiej 43 
P o g a d a n k a  n a  te m a t ak tualnych  

sp raw  kup iectw a.
P o czą tek  o godz. 4 popoł.

Ze względu na ważność spraw, o liczne 
przybycie uprasza

Wydział.

Od R ed a k cji.
W  p iśm ie  naszem  otw orzy liśm y  s t a l ą  r u ­

b r y k ę  z a ż a l e ń .
In te resow an i zg łaszać  s ię  m ogą  z sw ojem i 

zaża len iam i u stn ie  lub  p isem nie  do  R edakcji na­
szeg o  p ism a  p rzy  ul. G rodzk ie j 1. 43 I. p.

Bez programu.
D o jrza ło śc ią  g o sp o d a rc z ą  nazyw am y ńiety lko  

do sta teczn ą  zd o ln o ść  i chęć  d o  ce low ej, a  wy­
dajnej p racy , um ożliw ia jące j p rodukcję  i sw o ­
bod n y  o b ró t tym i p roduk tam i, a  zatem  d o s ta ­
teczne zaopatrzen ie , a n aw et ek sp o rt w łasnych  
p ro d u k tó w  z kraju, a le  i z d o ln o ś ć  d o  p o k ie ­
r o w a n ia  t ą  p r o d u k c ją  i o d p o w ied n ieg o  za­
g o sp o d a ro w an ia  się.

S te r sp ra w  ekonom icznych  je s t  najtrudniejszym  
i n a jodpow iedz ia ln ie jszym  poste runk iem  w  rzą­
dzie  każd eg o  p aństw a . Jako  n ieza leżna  jed n o stk a  
p o lityczna  i ekonom iczna  istn ieć  m oże państw o  
jedyn ie  ty lko  w tedy , g d y  n a r ó d  je  tw orzący, 
p o s i a d a  d o  tego  p e w ie n  c e n z u s  d o j r z a ło ś c i  
n iety lko  etycznej i m oralnej, a le  także i g o s p o ­
d a r c z e j ,  w  przeciw nym  bow iem  razie  zginąć 
m usi n iezaw odn ie  w sku tek  konkurenc ji ośc ienne j, 
czyli innem i słow y, s trac i sw ą  n ieza leżn o ść  p ań ­
stw ow ą.

H andel w  d o s ło w n em  znaczeniu  je s t  to  um ie­
ję tn o ść  w  sp o so b ie  ro zp o w szech n ien ia  tow arów , 
m ający  za zad an ie  pośred n iczy ć  w  regularnej 
d o s taw ie  p ro d u k tó w  po m ięd zy  k o n su m e n te n ra  
p roducen tem .

D o  tego  w ym agana zaś  je s t  zd ro w a  i in ten - 
zyw na p rodukcja , k tó ra  znow u za leżną  je s t  od  
s to p n ia  in tenzyw ności p racy , czyli um ie ję tnośc i 
g o sp o d a rcze j państw a .

M am y m nóstw o  b o g ac tw  n a tu ra lnych , m am y 
żyzne łany , leżące n ieste ty  od łog iem , nap różno  
łam iem y  so b ie  g ło w y  n ad  re fo rm ą ag rarną , bo  
n ie  p o s i a d a m y  d o j r z a ło ś c i  g o s p o d a r c z e j ,  lub 
też  b rak  nam  u s te ró w  ludzi o d p ow iedz ia lnych , 
k tó rzyby  zrozum ieli, że g łów nein  zadan iem  o b e ­
cnie, je s t  zorgan izow ać  w ew nętrzne życie s p o ­
łeczeństw a  i u jąć  je  w  tak ie  form y, ażeb y  za ­
p ro w ad z ić  zgodną , intenzyw ną i w ydajną  p racę, 
k tó rab y  zo s ta ła  uw ieńczoną  do sta teczn ą  p ro ­
dukcją.

N ajw iększym  naszym  b łędem  je st, że p r a c u ­
je m y  b e z  p r o g r a m u ,  o ile  z a ś  pew ien  p rog ram  
istn ie je , to  jak  z d o tychczasow ych  rezu lta tów  
p racy  w ynika, zw alcza  p o p ro s tu  in te res i d o b ro  

1 państw a . K om pletne nieuctw o i n ied o łę stw o  w  
d z iedz in ie  państw ow ej g o sp o d a rk i ujaw nia się 
na  każdym  kroku.

Jesteśm y  krajem  ro ln iczym , a  n ie  w ytw arzam y 
ty le  z iem iop łodów , aby  s ta rczy ło  na  w łasne  p o ­
trzeby . P rzem ysłu  n ie  m ożem y uruchom ić, bo 
n ie  manny ch leba . an i w ęgli, an i su row ców , s p ro ­
w adzać  z a ś  z zag ran icy  n ie  m ożem y, b o  n a s z  
w ła s n y  r z ą d  z a m k n ą ł  n a m  w s z y s tk ie  d r o g i .

W sk u tek  b rak u  ęh leb a  i su ro w có w  nie  m o­
żem y u ruchom ić  przem ysłu , w zm agają  s ię  ty lko  
stra jk i, a  n iechęć  d o  p rzed s ięb io rs tw a  rośn ie , 
d rożyzna w zm aga s ię  z dn ia  n a  dzień. C zas na j­
w yższy  o p rzy tom nieć  i zab rać  s ię  d o  rac jo n a l­
niejszej g o sp o d a rk i państw ow ej.

K iedyż nareszc ie  zrozum iem y, że p o d s taw ą  
d o b ro b y tu  sp o łeczeń s tw a  je s t  jego  p rzem ysł 
i hande l i w  tym  k ierunku  p o w inna  rozpocząć  
s ię  akcja  u regu low an ia  tak  w  kraju, naszym  o p ła ­
kanych  s to su n k ó w  ekonom icznych .

P . W ierzb ick i (Zw . Lud. N ar.) w  m ow ie sw ej 
na  po sied zen iu  sejm ow em  z d . 2 b . m. om aw ia­
jąc  u staw ę o o d b u d o w ie  kraju  rzu c ił szereg  cie ­
kaw ych, b ijących  p raw d ą  i realizm em , uw ag p o d  
ad re sem  sejm u.

S ło w a p o s ła  W ierzb ick iego  w sk azu ją  n a  to, 
jak  rząd  w  sw em  zaś lep ionym  etatyzm ie n ad  
w szelk iein i g ałęziam i życia  g o sp o d a rczeg o , sp a ­
ra liżo w a ł k o m ple tn ie  na sz  p rzem ysł, k tó ry  p ra -  .
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gn ie  jedne j ty lko  rzeczy  o d  rządu , to  je s t, a ż e ­
b y  n ie  t w o r z y ł  p r z e s z k ó d  s z tu c z n y c h .  Przy 
op racow yw an iu  u staw  na leży  bezw arunkow o  u- 
w zg lędn ić  m om en ty  g o sp o d a rcze .

H azardow na, b ez  ob liczen ia , g ra  w  h and lu  
i p rzem y śle  je s t  z g u b n ą  n ie ty lko  d la  sam ego  
kup iectw a, a le  d la  c a łe g o  s p o łe c z e ń s tw a ,  
w zrasta jące  z d n ia  n a  dzień  ceny, z ab ija ją  zu ­
pe łn ie  zd ro w y  rozw ój h and lu  i p rzem ysłu .
• W y tw ó rczo ść  z p o w o d u  b raku  su ro w có w  p ra ­
w ie zupe łn ie  u s ta ła , han d le  i sk lep y  p rzeraża ją  
sw ojem i p ustkam i, dzięk i czem u h a n d e l  u c z c i ­
w y  z w y r o d n ia ł  i w y tw orzy ł s ię  zg ubny  „ ła ń ­
cuszek".

N ie s te ty ! M im o, że z te j w o jny  w yszliśm y  
zw ycięsko  i od zy sk a liśm y  w  cudow ny  sp o só b  
n aszą  w o ln o ść , m im o n aszy ch  b o g a c tw  na tu ra l­
nych  n ie  m ożem y, czy też  n ie  chcem y  pracow ać. 
P rzem y sł i h an d e l s ą  to  p rzec ież  ty tany  w  życiu 
ekonom icznem  każd eg o  n arodu .

Idea  eta tyzm u, czyli ingerenc ja  p ań stw a  we 
w sze lk ie  d z iedz iny  życ ia  ekonom icznego , w  teorji 
tak  po n ę tn ie  w yg ląda jąca , w ydaje  w  prak tyce 
g o rzk ie  ow oce. Czynnjki m iaro d a jn e  n ie  zdają  
so b ie  w cale  sp raw y  z g ro źn eg o  m om enta , które  
n a s  czek a  w  najb liższej p rzy sz ło śc i. Z  rozczaro ­
w aniem  s p o g lą d a  d z iś  ca łe  sp o łeczeń stw o  na 
tych , w  rękach  k tó rych  sp o czy w ają  lo sy  O jczyzny.

P o n aw ia ją  s ię  s ta le  d em o n strac je  i stra jk i. 
Z astó j w  ruchu  ko lejow ym , choc iażb y  jed n o ­
d niow y, naraża  h an d e l i p rzem ysł na  n ieo b li­
c za lne  s tra ty . Z as trasza jące  p o s tę p y  zupełnego  
ro zk ład u  życia  g o sp o d a rczeg o  w  P o lsc e  dom a­
g a ją  s ię  p r o g r a m o w e j  i s y s te m a ty c z n e j  p r a c y  
i p o d k reś la ją  d o n io s ło ść  sanac ji s to su n k ó w  e k o ­
nom icznych .

D o  u ru ch o m ien ia  w łasn eg o  p rzem y słu  i h and lu  
i d o  p o d n ie s ien ia  w alu ty  rząd  d o ty ch czas n ie­
ty lko , że n ic  n ie  uczynił, lecz  przec iw n ie  zag rze­
b a ł  je d n ą  i d ru g ą  sp raw ę tak , że z n a jd u je m y  
s i ę  d z iś  w  s y tu a c j i  b e z  w y jś c ia .  J e d n a . nas 
cechu je  ru tyna, że zm ieniam y m in is trów  jak  rę­
kaw iczki, n a s tęp ca  zaś  jak  zw yk le  sk ła d a  w inę 
na  sw ego  po p rzed n ik a , w  rezu ltac ie  w szyscy  
p r a c u j ą  b e z  p r o g r a m u ,  b o  też  n ie  p o s iad a ją  
kw alifikacji fachow ych. N ie je s te śm y  organem , 
k tó ry  o b rzu ca  inw ektyw am i czynniki rządzące, 
a le  s to im y  i stać  będ z iem y  n a  s traży  sp raw  g o - 
sp o d arczo -ek o n o m iczn y ch  i jak o  tacy , zaw sze 
i w szędz ie  p o d k re ślim y  bezp ro g ram o w o ść  n a ­
szeg o  rządu  w  tej po lityce .

W sprawie monopole herbacianego.
W  num erze  9  n aszego  p ism a  w  a r tyku le  p . t. 

„M o n o p o l p aństw ow y", w skaza liśm y  n a  zgubne 
skutk i zm o n o p o lizo w an ia  ca łeg o  szeregu  a rtyku ­
łó w  codziennej po trzeb y . W  szczeg ó ln o śc i zw ró­
ciliśm y uw agę na a n a lo g ic z n y  z a m a c h  n a  
h e r b a t ę  w  P o ls c e ,  p o d n o sz ą c , że Izba  h a n d lo ­
w a i p rzem ysłow a w  K rakow ie pow inna  zająć 
w  tym, k ierunku o d p o w ied n ie  stanow isko .

N a sku tek  teg o  a rtykułu , k rak o w sk a  Izba h a n ­
d lo w a  i p rzem y sło w a n ad e s ła ła  nam  n astęp u jące  
w y ja śn ien ie :

„M inisterstw o p rzem y słu  i h and lu , Sekcja  h an ­
d lo w ą , zw róciło  się  d o  Izby o. o św iad czen ie  s ię  
w  sp raw ie  w pro w ad zen ia  w  P o lsc e  m o nopo lu  
h erb ac ian eg o , p ro jek tow anego  p rzez syndykat 
firm  an g ie lsk ich .

N a p o d s ta w ie  o b ra d  K om isji po łączonych  
Sekcji, o św iad czy ła  s ię  Izba  p rzec iw  w prow a­
dzeniu  m on o p o lu  h erb ac ian eg o  na  obsza rze  P ań ­
s tw a  p o lsk ieg o , m otyw ując po w y ższe  s tan o w i­
sk o  następu jącym i w zg lęd am i:

Z asadn iczo  sąd z i Izba, iż rozszerzen ie  d z ia ­
ła ln o śc i kom ercjalnej P ań s tw a  w  o k resie  w y tw a­
rzan ia  now ej adm in istrac ji i rozlicznych  tru d n o ­
śc i z u regu low an iem  w szy stk ich  g a łęz i g o sp o ­
d ark i spo łeczn e j, uw ażać na leży  za  rzecz n iep o ­
żądaną.

D o ty ch czaso w e  w yniki g o sp o d a rk i m o n o p o lo ­
w ej P ań s tw a  przem aw ia ją  zarów no  ze s tan o w i­
sk a  in te resó w  pub licznych , jak  i ze stan o w isk a  
konsum cji p rzec iw  w ytw arzan iu  now ych dz ia łów  
m o n o p o lu  pań stw o w eg o  w  dz iedz in ie  artyku łów  
codziennego  spożyc ia .

H erba ta  na leży  do  a rtyku łów  n iep ro d u k o w a- 
nych  ń a  ob sza rze  P ań stw a  p o lsk ie g o  i m usi być 
d o w o żo n ą  z p o z a  jego  gran ić .

W sk u tek  tego  d a  s ię  a rty k u ł ten , jak o  ź ró d ło  
d o ch o d ó w  p u b licznych  w  ła tw y  i tan i sp o só b  
w yzyskać, d ro g ą  o p ła t  celnych , ban d e ro li, dan in  
w ew nętrznych  itd .

M om ent d o ch o d o w o śc i o d p a d a  tedy  w  zu p e ł­
no śc i p rzy  h erb ac ie , gd y ż  p rzew idz iane  d la  sk a r­
b u  pub liczn eg o  zyski d ad zą  s ię  w  inny d o g o d ­
niejszy  sp o só b  zapew nić.

W k o ń c u ' p rzem aw ia  p rzec iw  zap row adzen iu  
m o n o p o lu  h erb ac ian eg o  ok o liczn o ść , iż b ardzo  
znaczna  ilo ść  pryw atnych  p rzed s ięb io rs tw  z a ro b ­
kow ych w e w szystk ich  dzie ln icach  P o lsk i o p ie ra  
sw e istn ien ie  na h a n d lu  h e rb a tą , a  zarów no  o d ­
szk o d o w an ie  d la  firm  pryw atn ie  zarobku jących , 
jak  i w y łączenie  ich  o d  da lszeg o  zaro b k u , p rzed ­
staw ia ło b y  znaczne s tra ty  g o sp o d a rcze .

N ie m ożna  też p o m in ąć  w zg lędu  n a  sam  in te ­
res spo ży c ia  herb a ty , k tó ry  w  P o lsc e  p o s ia d a  
w ie lk ie  s to su n k o w o  znaczenie , a  m usia łby  n ie­
w ątp liw ie  przy m o n o p o lo w em  uregu low an iu  
przyw ozu w ed le  po w szech n eg o  d o św iad czen ia  
uc ie rp ieć" .

Manifest ekonomiczny.
R ada  N ajw yższa p ań stw  en ten ty  w y d a ła  m ani­

fest ekonom iczny  d ó  w szy stk ich  p ań s tw  i n a ro ­
d ó w  z w ezw aniem  o og ran iczen ie  w yd atk ó w  w o ­
jennych  i p o d jęc ie  p racy  n a d  w zm ożeniem  w y ­
tw órczośc i, u regu low an iem  w alu ty , kom unikacji 
i t. d.

M anifest ten  zaw iera  p ro g ram  w s p ó ln e j  p o ­
l i ty k i  e k o n o m ic z n e j  w szystk ich  p ań s tw  E uro ­
py. N aczelnem  hasłem  m anifestu  je s t s o l i  d a r -
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n o ś  ć. W ym iana h a n d lo w a  z R osją  uzasad n io n a  
je s t  konieczną  p o trzeb ą  d la  o d b u d o w y  g o sp o ­
darczej ca łe j Europy .

M em orja ł om aw ia  d o n io s ło ść  san ac ji s to su n ­
ków  ekonom icznych , a  jak o  g łó w n ą  przyczynę 
d rożyzny  w skazu je  n a  zn iszczen ie  k ap ita łu  p rzez 
w ojnę. W ie le  k rajów , jak  P o lsk a , R um unia, R o­
s ja  i inne  now o  u tw orzone  zna jdu ją  s ię  jeszcze  
w  s tan ie  w o jen n y m ,- d e m o b i l i z a c j a  w ięc w e 
w szystk ich  pań stw ach  E u ro p y  je s t  p ie r w s z y m  
i n a jw a ż n ie js z y m  k ro k ie m  d o  o d b u d o w y  tej 
części św iata .

W szystk ie  ludy  w inny  w szelk iem i siłam i w sp ó ł­
dz ia łać  w  o d b u d o w ie  życia  ekonom icznego  przez 
w ym ianę p ro d u k tó w  i u s u n ię c ie  p r z e s z k ó d  
n a tu r a ln e m u  ro z w o jo w i  h a n d lu  i p r z e m y s łu .

C o d o  tru d n o śc i k redy tow ych  tw ierdz i, że 
konferencja  uznaje k o n ieczność  sta łe j w sp ó łp racy  
m iędzyso juszn icze j w  kw estjach  ap row izac ji i roz­
dz ia łu  a rty k u łó w  p ie rw sze j po trzeby .

Z asady  m anifestu  w sp ó ln eg o  p ro g ram u  e k o n o ­
m icznego  i so lid a rn e j akcji o d b u d o w y  g o sp o ­
darcze j w zb u d za  w  P o lsc e  n iew ątp liw ie  n a jgo rę t­
sze  uznanie.

P o lsk a , h is to ryczne  p rzedm urze  ch rześc ijań ­
stw a, ob ecn ie  przedm urze- bo lszew izm u  m a  p ra ­
w o dom ag an ia  s ię  w ydatnej p o m o cy  w  usunię­
ciu c iężarów  i tru d n o śc i z a 't o  o s ło n ien ie  E u ro ­
py. P o lsk a , k tó ra  w ykaza ła  ty le  s iły  i p o św ię ­
cenia , m usi b yć  p aństw em  silnem  i z asobnem .

N ie p o w inn iśm y  się  jed n ak  o d d a ć  zupełn ie  
rozczarow aniom  now ej p o lityk i ekonom icznej. 
M usim y s ta ć  n a  -straży  n aszy ch  p raw , inaczej 
po lity k a  ta  m oże s ię  d la  n a s  skończyć  zupełnem  
fiask iem .

A nglja , k tó ra  w  te j ' p o lityce  trzym a p ierw sze 
sk rzypce, k ieru je s ię  in teresem  g o sp o d arczy m  
w łasnego  k ra ju , chcąca  w  ten  sp o só b  ro zw iązać 
p rzesilen ie  g o sp o d a rcze .

T u  nasu w a  s ię  m nóstw o  p ro b lem ó w  i zag ad ­
n ień , k tó re  m uszą  b yć  rozstrzygn ię te  i w obec  
k tó rych  trzeb a  za jąć- w yraźne i zd ecydow ane  
s tan o w isk o . Z agad n ien ia  te  m uszą  b yć  rozw ią­
zane w  m yśl in te re só w  p o lsk ieg o  h and lu  i p rze ­
m ysłu , rozw iązan ie  t.o m a n as  w yprow adzić  
z o b ecnego  zam ętu  g o sp o d a rczeg o . Je s t to  zno ­
w u chw ila  d la  n as , w  k tórej tw o rzą  s ię  p o dstaw y  
n aszeg o  życ ia  g o sp o d a rczeg o .

P rzem y sł an g ie lsk i, k tóry w  czasie  w ojny  p ra ­
co w a ł z n ie sły ch an ą  in tenzyw nością , chce utrzy­
m ać s ię  n a  tym  p oziom ie . N iesły ch an ie  w zró sł 
p o d c z a s  w o jny  p rzem y sł i han d e l am erykańsk i, 
k tó ry  s ta ł  s ię  g roźnym  w sp ó łzaw o d n ik iem  Anglji.

N ow a po lity k a  ekonom iczna  o zn acza  w  g łó w ­
nej m ierze u r e g u lo w a n ie  w a lu ty  i k o m u n ik a ­
c ji w e  w schodn ie j E u ro p ie , celem  um ożliw ien ia  
A nglji sp ro w ad zan ie  su ro w có w  i ek spo rtu  sw oich  
w yro b ó w . .

Z teg o  w ynika, że zarów no  A nglja jak  i inne 
m ocarstw a  Z achodu  b ę d ą  p ro w ad z ić  o d b u d o w ę  
g o sp o d a rc z ą  E uropy  s to s o w n ie  d o  k o r z y ś c i  
w ła s n y c h .

N a p o m o c  liczyć n iogą  ty lko  te  kraje, które  
w y k a ż ą  s w ą  d o j r z a ło ś ć  i z d o ln o ś ć  o d p o ­

w ie d n ie g o  w y k o r z y s t a n i a  t e j  p o m o c y  i p e łn ą  
gw arancję  zw rotu  n ak ładów .

Jak  w idzim y m an ifest kom isji g o sp o d a rcze j 
N ajw yższej R ady koalicy jnej p rzy szed ł w  sam  
raz, s to im y  bow iem  p rzed  stoczen iem  s ię  w  p rz e ­
paść.

MMimi m i  w nrafli coliiyi.
P ro c e d e r  w y ładow yw an ia  to w aró w  n ad ch o d zą ­

cych , zw łaszcza  ja k o  b ag aż  pakunkow y  („M it- 
g u t“)  u rąg a  w sze lk im  w ym ogom  po rząd k u  i ra­
cjonalnej ekspedycji.

W  ob ecn y ch  w arunkach , k iedy  kupcy  z p o ­
w o d u  zb y t d ług iego  czasu  trw an ia  tran sp o rtó w  
tow arow ych , p o s łu g u ją  s ię  przew ażn ie  ruchem  
bagażow ym , w szy stk ie  z łe  sku tk i w ad liw ego  
urządzen ia  m agazynów  cłow ych  d a ją  s ię  d o tk li­
w ie  odczuć , n araża jąc  sp ro w ad za jący ch  na  p o ­
w ażne stra ty .

Z p o w o d u  braku  o d p o w ied n ieg o  m ie jsca  kry­
tego , to w a r  w ystaw iony  je s t  na  o p ad y  a tm o sfe ­
ryczne i z am iast w  su ch em  m iejscu,, gn ije  na 
deszczu  i w  b ło c ie , aż  s ię  do czek a  zm iłow ania  
sp ed y to ra .

N iety lko  sam  to w a r i jeg o  o p ak o w an ie  u leg a ją  
zn iszczeniu , a le  w sku tek  tej n ie d b a ło śc i cierp i, 
a  n aw et u sta je  (p o d c z a s  deszczu ) w o g ć le  urzę­
dow an ie , co p rzew lek a  ek sp ed y c ję  i znow u n a ­
raża  k u p ca  n a  s tra ty , b o ć  w iad o m o  z jak iem  

^napięciem  oczekuje  s ię  d z iś  n a d e jśc ia  tow aru .
M agazyn i jego. u rządzen ia  n ie  o d p o w iad a ją  

sw o jem u  celow i.
Z b y t c iasny  - -  w. s to su n k u  d o  ruchu  b ag ażo ­

w eg o  —  o b jek t u trudn ia  w  w ysok im  s topn iu  
perso r.a low i urzędniczem u w  zała tw ian iu  fo rm al­
ności c łow ych  i w\ system atyczne j ekspedycji 
tow arów .

P u b liczn o ść  tłoczy  s ię  m iędzy  bagażem , każdy  
bow iem  ch c ia łb y  b yć  p ierw szym , co w yw ołu je  
og ó lne  zdenerw ow an ie  i n iepożądane j w ym iany 
w yrazów .

A p rzec ież  dz is ia j, k iedy  kup iec  zm uszony 
je s t  o p łacać  tak  w ysok ie  cła, n ie  pow in ien  je sz ­
cze z tej s tro n y  p a ść  o fiarą  tak ich  n iedom agali 
i bezrad n o śc i.

M agazyn przy urzędz ie  celnym  w  K rakow ie 
na leży  jak  na jszybc ie j rozszerzyć  i p o d z ie lić  na 
dw a o d ręb n e  o d d z ia ły : m a g a z y n o w y  i m a n i-  
p u la c y jn o - c ło w y .  W ów czas zap o b ieg n ie  się 
zb y t d ług iem u czekaniu  in te resen tów , a  p e rso n a -  
low i um ożliw i się  rac jona lny  p o d z ia ł p racy  — 
i p rzysp ieszy  ca ły  tok  czynności.

B y łoby  w skazanem , ażeby  k rak o w sk a  Izba 
h an d lo w a  i p rzem y sło w a in te rw en iow ała  w  tej 
sp raw ie  u m iaroda jnych  czynników  i p rzyczy­
n iła  s ię  do  jak  n a jrych le jszego  usun ięc ia  tych 
n iedom agań.

K U P C Y ! A bonujcie i ro z sze rz a jc ie  
„ P rzeg ląd  K upiecki"!
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l Kr»l(owsl(i«go Stow. Kujictfw.
U bieg łe j n iedz ie li w y g ło sił p . R. P feffer w  sali 

S tow arzyszen ia  o d czy t p. t. „ Z a g a d n i e n i a  
g o s p o d a r c z e  d o b y  n a j b  1 i ż s z e j “, k tóry 
ze w zg lędu  n a  jego  o b sze rn ą  treść , um ieścim y 
w  „P rzeg lądz ie  K upieckim " w  k ilku  b e z p o śre d ­
n io  po  so b ie  n astęp u jący ch  n ak ład ach . C zęść 
p ie rw szą  zam ieszczam y  w  dzisie jszym  num erze.

P re leg en t om aw ia  na w s tęp ie  genera lny  stra jk  
k o le ja rzy  w  o k ręgu  k rakow skim  i w skazuje  na 
fa ta lny  w pływ  stra jk ó w  n a  sto su n k i g o sp o d a rcze . 
N astęp n ie  om aw ia  sp raw ę  na jnow szego  zlecenia , 
jak ie  o trzym ała  k rak o w sk a  filja  K asy P o ży czk o ­
w ej, ażeb y  n ie  p rzy jm ow ała  ban k n o tó w  10-ty- 
s ięcznych . Z lecen ie  m in istra  sk a rb u  je s t  tern 
dziw niejsze, że K asa P oż . w yp łaca  banknotam i 
10.000, a  p rzy jm ow ać ich  n ie  chce. Je s t to  nowy 
n iesłychany  zam ach  n a  m ajątek  p ryw atny  (P rzyp . 
R edakcji).

P. r. S c h e c h t e r  p o d k re ś la  m a le ją c ą -s ta le  
w a rto ść  p ien iądza , k tó ry  traci sw o ją  s iłę  p o k u p n ą ' 
n aw et w ew nątrz  p aństw a .

Z a g a d n ie n i a  g o s p o d a r c z e  d o b y  n a jb l iż s z e j .

I.
D o  n iedaw na  p a n o w a ł w  całym  niem al św ię­

cie  cyw ilizow anym  bagne t, s trze lb a  i g rana t, lub 
k ró tko  m ów iąc  m ilitaryzm , k tó ry  w ed le  sw ojego  
w idz im isię  lu d y  k rępow ał. L edw o  w y sech ł a tra ­
m en t na  trak tac ie  p o ko jow ym , a już m ów i s ię  
o rew izji teg o  trak ta tu . W o jn a  bow iem  zo staw iła  
nam  w  sp a d k u  z u b o ż e n i e  całej E u ropy . N a­
w e t .  w zb o g aco n e  k ra je  n eu tra ln e  już w ykazują  
w ie lk ą  d ep re s ję  g o sp o d a rczą , p o s ia d a ją c  n ie­
m ożliw y  w ysoki k u rs  sw ego  p ien iąd za  —  nie  są  
w stan ie  sw e  p ro duk ty  w ym ien ić .' Z ubożen ie  to  
w yraża  s ię  n ie ty lko  w  b rak u  su ro w có w  jak  w ę­
g la , żelaza , zn iszczonego  tab o ru  ko le jow ego  — 
ale  co najw ażniejsza, c a ła  E uropa  cierp i na  b rak  
c h l e b a .  B rak  ten  przyb ierze  w  na jb liższe j p rzy­
sz ło śc i i u n a s  k a tastro fa lny  charak ter.

P ro d u k c ja  zb o ża  p rzed s taw ia  się :

Kraj
produkcja 
w  r. 1919

zapotrzebow.
przeciętne deficyt

F rancja 48  m iljon. q. 90  m ilj. q. 42  m ilj. q .
A nglja 21 75 „ 54 „ „
W łochy 42 70  „ ,. 28  „ ' „
H iszpania 37 4 0 „  „ 3  ‘/2„ „
B elgia 2 „ 17 15 „ „
N iem cy 25 58  ,. „ 33  „ „
kraje  po  
A ustro -W . 40  „ 60  ,. ., 20  „ „
z tego  w idzim y, że dyficy t w ynosi 195%  m i- 
ljonów  m etrycznych  ce tnarów , p ró cz  deficytu P o l­
sk i, k tó ry  o b licza  p rem ier S k u lsk i n a  2 l/2 m iljo - 
na m etryczn . cetn. i deficytu d la  k ra jów  p ó łn o c ­
nych  i w sch o d n ich  Im perjum  rosy jsk iego .

Z naczna n adw yżka  zb o ża , zna jdu jąca  s ię  w  S ta­
n ach  Z jedn . w  K anadzie i A rgentynie n ie  m oże 
być zupe łn ie  d la  E uropy  w yzyskiw aną. T o n aż  
drog i, p rzew óz  ko le ją  nap o ty k a  na  w ielk ie  tru d ­
no śc i tak , że  te  25.000 w agonów  m ąki po trzeb n e

P o lsc e ,§ .trz e b a b y  przew ieźć n a  jednym  torze 
z  G dańska , co  w ym aga  600 p o c iąg ó w  po  40 w a­
g o nów , n a  k tó re  n asz  ta b o r  n ie  starczy.

N ajw ażn iejszą b o lączk ą  k ra jów  g ło d n y ch  jest, 
że n ie  p o s iad a ją  go tów ki w arto śc iow ej d o  z ap ła ­
cen ia  tej k o lo sa ln e j fak tury  za  żyw ność  m ączną. 
Ilo ść  ta  w ynosi bow iem  su m ę  8 m ilja rd ó w  d o ­
larów , p ró cz  ko sz tó w  przew ozu. Z n aszeg o  ży­
c ia  co d z iennego  je s te śm y  w stan ie  ocenić , jaką 
anarch ję  w ytw arza d rożyzna ch leb a , b ąd ź  to d la  
p o szczeg ó ln y ch  rodzin , żyjących  z p racy , lub 

- m ających  s ta le  d o ch o d y . D rożyzna ch leba , to 
d rożyzna  p racy , a w  konsekw encji d ro g a  p raca, 
to  drog i p ro d u k t, co  w y tw arza zubożen ie , m im o 
p o s iad an ia  w ie jk ie j ilo śc i p ien iąd za  p ap ie row ego .

Z w ycięzcy, jak  F ranc ja , A nglja  i W łochy , m ają 
zdep rec jo n o w an ą  w alu tę . K ażde państw o  cierpi 
w sku tek  w o jny  i je j n a s tęp s tw  na  d e f i c y t  
w  budżec ie  państw ow ym . W ystarczy  w skazać, 
że zw ycięska  F rancja , k tó ra  i nam  chce narzucić 
sw ó j kierunek  po lityczny  w obec  R osji i W sc h o ­
du, k tó ra  s ta ra  s ię  o w ielk i sp a d e k  p o  rozćw iar- 
tow an iu  T u rc ji, ta F ranc ja  m a w  sw oim  b ilansie  
hand low ym  deficy t, w ynoszący  aż  20 m ilia rdów  
franków  —■ co  n. p . w ed le  naszej re lacji w ynosi 
aż  225 m ilja rd ó w  m arek.

S tosunek  N ie m ie c 'w  b ilansie  h and low ym  je st 
tak i sam  n iezdrow y, m im o że N iem cy p roduku ją  
d la  cyw ilizow anego  św ia ta  kon ieczne produkty" 
W sk u tek  zarządzeń  w o jsk  okupacy jnych  pasek  
tam  św ięci o rg ie ;  b ez  cła  przyw ieziono  d o  N ie­
m iec za  p rzesz ło  16 m ilja rd ó w  m arek  tow arów  
luk su so w y ch , za k tó re  s ię  w yw iozło  znów  ban k ­
noty  n iem ieckie . N ie dziw  d la teg o , że chw ilow o 
m arka  n iem iecka  ró w n a  s ię  6 cen tym om , czyli 
17 m arek  n iem ieck ich  za  jed en  frank , lub oko ło  
40  ko ro n  n ie stem plow anych . (C . d . n .)

Hrsni|a gospodarcza.
Z  d y r e k c j i  p o c z ty .  Jak  się  dow iadu jem y , d o ­

tychczasow y  p rezes  krakow sk ie j dy rekcji p o cz t 
d r  Jak esch , p o zo s ta je  n ad a l na  sw ojem  s ta n o ­
w isku.

O g r a n ic z e n ie  r u c h u  n a  k o le ja c h ,  k tóre  
m iało  n a s tą p ić  14 b. m . p rzesu n ię to  do  w torku 
16 b. m. W  o b ręb ie  krakow sk ie j dyrekcji k o le ­
jow ej na  w ażn iejszych  sz lakach  k u rsow ać  b ęd ą  
o d tąd  ty lko  następ u jące  p o c ią g i: L w ów -K raków - 
W arszaw a  (o d jazd  z K rakow a do  W arszaw y  
g o d z . 10 m . 50  w  nocy , d o  Lw ow a 8  m. 25 ra ­
no ), K raków -Z akopane  p o sp ie szn y , o d ch o d zący  
o go d z . 10 w ieczór, K rak ó w -C ieszy n  (o d c h o ­
dzący  z K rakow a o go d z . 5 m in. 40  p o p o ł.), 
K raków -B ochn ia  (o d ch o d zący  z K rakow a o  godz. 
2 m. 30  p o p o ł.)  itd . .

O prócz  iego  d e  jazd y  n a  sz laku  W arszaw a- 
K raków -L w ów  i n a  sz laku  w iodącym  p rzez R oz­
w ad ó w  p o trzeb a  będ z ie  o so b n y ch  zezw oleń  w ła­
dzy  po litycznej.

P r z e m y s ł  k a m ie n n y  w  G d a ń s k u .  P rzem y sł 
ten  p o s ia d a  w  G d ań sk u  k ilka  ceg ieln i, fabrykę
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w y ro b ó w  cem entow ych, zak ład  rzeźb ia rsk i, hu tę  
szk ła , w y rab ia jąca  przew ażn ie  flaszki.

W ie lk ie  znaczenie  m ają fab ryk i w yro b ó w  bur­
sztynow ych.

P r z y w ó z  s u r o w c ó w .  W arszaw a. D o  m ini- 
s te rjum  h an d lu  zw róc iła  s ię  g ru p a  ku p có w  z żą ­
dan iem  u ła tw ien ia  dow ozu  su ro w có w  z R osji 
p o łu d n io w e j i A ustrji n iem ieckiej. D alej żądają  
o tw arc ia  w  G d ań sk u  ek spozy tu ry  celnej, o raz 
kom ory  celnej w  W arszaw ie.

S t r a jk i  w e  W ło s z e c h .  „Lokal A nzeiger“ d o ­
n o s i z L ugano, że w  prow inc ji tu ryńskiej, s tra j­
ku jący  ro b o tn icy  o b sad z ili dw ie fabryki tkack ie  
i zo rgan izow ali p ro d u k c ję  na  w ła sn y  rachunek. 
W  g łów nych  cen trach  p rzem ysłu  w łó kn is tego  
d o k o n an o  licznych a resz to w ań  w śró d  ro b o tn i­
ków , celem , p rzeszkodzen ia  ich  zam iarow i p rze ­
jęc ia  n a  w ła sn o ść  w szystk ich  fabryk  w  kraju1! 
W  prow incji F e rra ra  stra jku je  80.000 robo tn ik ó w  
ro lnych . P rzysz ło  d o  licznych  w ykroczeń .

P r z y w ó z  t o w a r ó w  z e  Ś l ą s k a  C ie s z y ń s k ie ­
g o  d o  M a ło p o ls k i .  Izba  h an d lo w a  i p rzem y­
s ło w a  w  K rakow ie o trzym ała  zaw iadom ien ie , że 
o d  czasu  p rzesu n ięc ia  g ran icy  celnej n a  Ś ląsk u  
C ieszyńsk im  d o  D ziedz ic  i B ie lska , tam tejsze 
urzędy  celne zatrzym ują tra n sp o rty  tow arów , 
n ad ch o d zące  z zag ran icy  p rzez Ś lą sk  d o  M ało ­
p o lsk i,  o ile  n ie  są  zao p a trzo n e  w  zezw olenia  
prżyw ozow e, w y staw ione  p rzez  k om isję  p rzy­
w ozu i w yw ozu w  K rakow ie, w zg lęd n ie  we 
L w ow ie. Izba  zw raca  ted y  uw agę  s tron  in te re so ­
w anych , że zezw olen ia  przyw ozow e na leży  n a d ­
sy łać  z g ó ry  firm ie w ysy ła jące j tow ary  d o  M a­
ło p o lsk i,  w zg lęd n ie  od n o śn em u  sped y to ro w i 
w  B ie lsk u  lub  w  D z iedz icach  lub  też  tam tejszym  
urzędom  cłow ym .

C z e s i z a g a r n ę l i  k o le j  k o s z y c k o - b o g u m iń -  
s k ą .  „V enkov“ d o n o s i:  K olej k o szycko^bogu- 
m ińska  na p o d s ta w ie  u ch w ały  zg rom adzen ia  n a ­
ro d o w eg o  p rze sz ła  p o d  zarząd  p ań stw o w y  i p o d ­
lega  o b ecn ie  czesk o -sło w ack ie j dy rekcji lcoleji 
p aństw ow ych  w  K oszycach .

P a ń s tw o w a  t o w a r o w a  s t a c j a  d o ś w ia d ­
c z a ln a .  P rzy  S tow arz. T ech n ik ó w  w  Łodzi p o ­
w sta ła  kom isja , m ająca  n a  celu  op raco w an ie  za­
sa d  u tw orzen ia  w_ Ł odzi P ań stw o w ej S tac ji d o ­
św iadcza lne j d la  p rzem ysłu  i h an d lu , zadaniem  
k tó rej będz ie  b ad an ie  jak o śc i i d o b ro c i w sze l­
k ich su row ców , a rty k u łó w  technicznych , o raz  g o ­
tow ych  tow arów .

U ru c h o m ie n ie  c u k r o w n i .  M inisterjum  sp raw  
w o jskow ych  za ję ło  s ię  sp raw ą  u ru ch o m ien ia  n ie ­
czynnych  cukrow ni. N a p ierw szym  p lan ie  s to ją  
cu k ro w n ie : R ejow iec, O p o le , Z ak rzów ek , M ała  
W ieś, G uzów , Żytyń. W  sp raw ie  tej o d b y ła  s ię  
n a rad a  p rzed staw ic ie li w ładz  i cukrow ników . 
U sta lo n o , że cuk row niom  p o trzeb n a  je s t  p om oc 
w  p o stac i subw encji rządow ej.

N o w y  j a r m a r k  w  G d a ń s k u .  W ed łu g  w iad o ­
m ośc i n ad eśz ły ch  z G d ań sk a  now y ja rm ark  o d ­
będ z ie  s ię  tam  w  dn iach  - 15—22 sie rp n ia  b . r. 
Z g ło szen ia  ju ż  s ą  przy jm ow ane.

B a n k n o ty  10.000 K . em isji B anku austro -w ęg .

z d a ty  2 lis to p a d a  1918 r.,' znajdu jące s ię  na  tej 
części Ś lą sk a  C ieszyńsk iego , k tó ra  p o d leg a  p re ­
fek turze przy m iędzynarodow ej K om isji d la  
w schodn ie j częśc i K sięstw a C ieszyńsk iego , p o d ­
lega ją  u rzędow ej re jestrac ji (n ie  p rze sąd za jąc  ich 
o fic ja lnego  ob iegu ). W łaśc ic ie le  tych  ban k n o tó w  
p o w ia tu  cieszyńsk iego  m ają s ię  s taw ić  w  tu te j-  
szem  b iu rze  w alu tow em  w  dniu 17 m arca  b. r., 
z p o w ia tu  fry sztack iego  d. 18 m arca  b. r., a z p o ­
w iatu b ie lsk ieg o  dn ia  19 i 20 m arca  b . r. w  g o ­
d z inach  urzędow ych  o d  9 — 1 ran o  i o d  3 —7 w ie­
czór. B ankno ty  w sp o m n ian e  zostan ą  p o  zan o to ­
w aniu zao p a trzo n e  p ieczęc ią  i p o d p isem  urzę­
dow ym .

C z ę ś c io w e  z n i e s i e n i e  c ł a .  Z w arszaw sk ich  
sfe r u rzędow ych  kom unikują , że w o b ec  d rożyzny  
i b raku  różnych  p rzed m io tó w  pierw szej po trzeby  
w  tow arach  i m aterja łach , m in is te r sk arb u  w  p o ­
rozum ieniu  z m in. h an d lu  i p rzem ysłu , m a za­
m iar u w o ln ić  o d  c ła  c a ły  s z e r e g  to w a r ó w  
n a jb a r d z i e j  n i e z b ę d n y c h ,  p rzeznaczonych  d la  
szerok ich  w arstw  konsum entów .

A m e r y k a ń s k o  - p o l s k a  I z b a  h a n d lo w a .  — 
W  W arszaw ie  ukon sty tu o w a ła  się  w  tych  dniach  
A m ery k ań sk o -p o lsk a  Izba  h an d lo w a  i p rzem y­
s łow a. v

Prezesem  Izby w ybrany  zo s ta ł p . F ranc iszek  
de St. P h a lle , w iced y rek to r fabryki lokom otyw  
B ald w in a ; w icep rezesam i'W illiam  F rank lin  S ands 
z „A m erican In ternational C o rp o ra tio n "  i H. B. 
D em ares t z „A m erican E x p o rt M anufakturers"; 
sk arbn ik iem  F ilip  B ird  z N ationa l A ssoc ia tion  
M anu fac tu re rs ; tym czasow ym  sek re ta rzem  E uge­
n iu sz  A ck erm an ; d y rek to ram i M irski, F a te rson , 
C zesnak  w iced y rek to r „N ational B ank", M uch- 
n ik  z „A m erican L okom otiw  W o rk s"  i E strom  
z „Irving N a tiona l B ank".

K o n su l p o ls k i  w  N a d r e n j i .  W  K olonji n ad  
Renem  z dn iem  1 m arca  o tw arto  k o n su la t Rze­
czy p o sp o lite j po lsk ie j n a  N adren ię , ok u p o w an ą  
p rzez  p ań stw a  sp rzym ierzone. K ierow nikiem  kon­
su la tu  z o s ta ł  m ianow any  w icekonsu l inżynier 
H e lio d o r Stark.

K r a d z ie ż  m i l io n a  k o ro n .  D o n o szą  nam  
z D ro h o b y cza , że  na  Z aw ierzbnem  k o ło  D ro h o ­
bycza u m arł g o sp o d a rz  D any ło  Ł o toszyn , uch o ­
d zący  za  b ogacza . N ied łu g o  p o  jeg o  śm ierci 
dn ia  26  lu tego  nieznani bandyci, w p a d li d o  m ie­
szk an ia  w dow y i z rab o w ali is tne  sk arb y , ukryte 
w  s ien n ik ach  i pod u szk ach . Były tam  ca łe  s ło i­
ki i puszk i m o n et z ło tych  i sreb rn y ch  oraz  dużo 
m onety  p ap ie row ej. S k arb  ob licza ją  na m iljon 
ko ron . B andyci zag roz ili d o m ow nikom  śm iercią , 
g d y b y  ruszy li s ię  z m ie jsca  i um knęli z łu p em  
bez  ślad u .

D o n o s z ą  n a m  z  p r o w in c j i .  S p edy to rzy  k ra­
kow scy  n iezaw sze p rzed k ład a ją  in te resen tom  b o -  
le t .c ło w y c h  p rzy  p łacen iu  frach tu  i n a leży to śc i 
c łow ych, p rzez co w yn ikają  n iep o ro zu m ien ia  
i d a je  u zasadn iony  p o w ó d  d o  zażaleń .

P o raź  w tó ry  zw racam y uw agę, że na leży tośc i 
c łow e należy  p łac ić  jedyn ie  za  p rzed łożen iem  
b o le ty  c łow ej.
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U tr u d n ie n ia  p r z y  w y d a w a n iu  w iz  d o  p o ­
d r ó ż y  d o  W ie d n ia .  P on iew aż  k o n su la t n iem .- 
a ustrjack i czyni w sku tek  nakazu  z W ied n ia  trud ­
n o śc i p rzy  w ydaw an iu  w izy  d o  p o d ró ży  do  W ie­
dn ia , ż ąd a jąc  p rzed ło żen ia  pozw o len ia  n a  p rzy ­
jazd  (E in re isebew illigung), k tó re  to  zarządzenie  
sfery h an d lo w e  z p o w o d u  ożyw ionych  jeszcze  
sto su n k ó w  z W ied n iem , o d czu w ają  n ad e r p rzy­
kro , zw róc iła  s ię - krak. Izba h an d lo w a  d o  m in i­
s te rs tw a  p rzem ysłu  i h an d lu  z p ro śb ą  o  in ter­
w encję  u rząd u  n iem .-austrjack iego  w  kierynku 
zn iesien ia  p o w yższych  u trudnień .

=  N A D E S Ł A N E .  H
Z a te n  d z ia ł  R e d a k c ja  n ie  o d p o w ia d a . "

M f l J t E P S Z Ł  
TU 7K I I BIBU ŁK I C yG AR ETO W E 

J E D Y N E J  G f l L I C y J S K I E J  F A B R y K I  

B I B U Ł E K  DO P A P I E R O S Ó W

N a  f u n d u s z  p r a s o w y  „ P r z e g lą d u  K u p ie c ­
k ie g o "  z ło ż y l i :  N o w o m iast 30 ‘—  K, D. B irn- 
baum  4 0 — , B. K rieger 100‘— , R o senb lum  4 0 '— , 
L. S ch o n b e rg  100 '—■•, B. L ow enstein  100 '— , J. 
K iinstler 100 — , J. D rezd n e r 40;— , N. B aruch

4 0 '— , L. F u te rko  7 0 '— , S. S ch o en b e rg  100 '— , 
M. S c h o e n b e rg . 3 0 '— , Sp ira , S zczakow a 5 0 '— , 
H. B latt 50  — , S . A nisfeid 3 0 '— , S. S ch re iber 
3 0 — , B ran d sta tte r 3 0 — , R. W eitzen  3 0 — , Ż. 
L aub  3 0 '— , M. K oerner 400 ‘— , D . Schoenberg  
50-— , A. F ab e r 3 0 '— , I. K ieinbe.rg 3 0 ’— , Ch. 
M elcer 5 0 '— , Inż. G uttrnann 5 0 '— , S. P luczen ik  
4 0 '— , T rau  3 0 '— , C ukier 3 0 '— , H. Z. Kauf- 
m ann 6 0 '— , I. L erner 5 0 '— , A. D ro b n e r 5 0 '— , 
D . S chafir 1 0 0 '—, R itterm ann 40  — , M. V ogler 
5 0 '— , W . P luczen ik  4 0 '— a I(, F e in singer 100 '— 
m arek.

Vaselin alb. 
Vaselin flav. I. 
Vaselin flav. opt. 
Yaselin techn. 
Ol. Vaselini flav. I. ch. p. 
Benzin raff. 0'680/0'760 
A r t y k u ł y  kosmetyczne

k ra jo w e  i zag ran iczne .

W ina stołowe i lecznicze

D . H o l l a n d e r , Droguista
S ia r y  S ą c z .

Dom spedycyjno-komisowy

» T H  A N S P O K T  «
K ra k o w sk a  S p ó łk a  s p e d y c y jn a  z  o . od p .

w  K r a k o w i e ,  u l .  A .  P o t o c k i e g o  L .  1 .
T e ie fo n  N r. 80. ( P rz e d te m  VORZIMMER i  Sp.

F1LJE: W a r s z a w a ,  u l .  K r ó le w s k a  35 , o r a z  
39 L w ó w , u l .  S i e n k ie w ic z a  9 . -------------

Z as tęp s tw a  w e w szystk ich  m ie jsco w o śc iach  kraju  i zagran icą. 
S zybka  ek sp ed y c ja  w ozam i zb io row ym i z W ied n ia  i P rag i 
do  P o lsk i. — R egularna ek sp ed y cja  poc iągam i p o sp ie sz n o -  
tow arow ym i p rze sy łek  d o  Lw ow a, T a rn o p o la , S tan isław ow a, 
K ołom yji i Śn iatyna z u bezp ieczen iem  i konw ojow aniem . 
Z a ła tw ian ie  fo rm alnośc i c łow ych. — P rzep row adzk i m iej­
sco w e i z am ie jscow e w ozam i m eblow ym ł. — W łasn e  m a­
gazyny  przy to rze  ko lejow ym  i 'w  m ieśc ie . — P o śred n ic tw o  
\v  uzyskan iu  zezw oleń  p rzyw ozow ych d o  P o lsk i i w yw o­

zow ych  z P o lsk i, o raz  p rzew ozow ych  d o  Rum unji.

Mydła toaletowe krajo­
we i zagraniczne, wody 
k o lońsk ie  i'toaletowe, 
pasty do zębów, kremy 
do tw arzy , manicure, 
szczotki do włosów, zę­
bów, grzebienie i przy- 
bory do golenia pierw­
szorzędnej jakości poleca 
Nowo otwarta Perfumeria

B raci E an iw irth
Kfsijów, CrotlzKa łC. «
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W. Eufański
M i ó w ,  Jlatsl S r a t ó s H i  —  TtUf. 18

Biuro Spedycyjne i Kantor W ymiany
DZIAŁ SPEDYCYJNY: z a ła tw ia  w sz e lk ie  t r a n s a k c je  w c h o d z ą c e  
w  z a k r e s  s p e d y c ji . — S p e c ja ln y  d z ia ł  d la  in fo rm a c ji  ta ry fo w y c h  
i r e k la m a c ji  w  s p r a w ie  n a le ż y to śc i p rz e w o z o w y c h , o r a z  o d sz k o ­
d o w a ń  z a  z a g in io n e  to w a ry ,  k o le ją  p rz e w o ż o n e . — DZIAŁ BAN­
K O W Y : k u p u je  i  s p r z e d a j e  w a lu ty  z a g r a n ic z n e  i  p a p ie r y  w a r ­
to ś c io w e  o r a z  p rz y jm u je  z le c e n ia  g ie łd o w e . ..........................  "

|  Cukry, czekoladę, deserty czekoladowe, herbatniki, a 
* wszelkie towary kolonialne, sok malinowy, mydła |  
|  toaletowe firm krajowych i zagranicznych, oraz mydło |  
|  do prania I-szej jakości |
0  po leca  firm a ^  $

8 P e r l r a u H e r  i  G o ld b e r g e r  |
Q K rak ów , ul. DIella  65. |

J i r t o w i S f i S S S
poleca wszelkie artykuły w zakres kosmetyki wchodzące, 
jak: pasty dó zębów, kremy do twarzy, pudry, wodę ko- 
lońską,’ brylantową, wody toaletowe, mydła toaletowe i do 

3 golenia po cenach fabrycznych.

M a fc  £andwirth, HraHów, u l  pietlowstla 40

Zawiadomienie!
P. T . K lientów  naszych  zaw iadam iam y, 

iż  nadszed ł św ieży tr an sp o rt

k tó rą  dosta rczam y  w  oryginalnych b e ­
czkach i w  opakow aniu  w łasnem  i

K oerbel i G ottlieb
K r a k ó w ,  u lica  M e ise lsa  L. 11. 

Sprzedaż  tylko hu rtow na. 25

„Ber Sofclier44
Nowy Tygodnik handlowy

23 p r z y

Centr. Z w ią z k u  K upców
WARSZAWA, Senatorska 22

I B IU R O  T E C H N I C Z N E  
I n ż . JÓ Z E F  W EINGRUN

T ele fo n  2145 K R A K Ó W ,  G R O B I ,B  1 7 .  T e le fo n  2145
D o sta rc z a : p a s y  p o p ęd o w e , gu rty  k o nopne , p łach ty  i w ę ż e  p arc ian e , s iek ie ry  i p iły  p o p rze ­
czne, p i ły  track ie  do  ga tru  i cyrkularek , łu k o w e  i taśm ow e, ta rcze  szm irg low e, p iln ik i, kilofy, 
ło p a ty  i ryd le , rafy  do  szu tru , m ło ty  i m ło tk i szu trow e, o le je ,  sm ary  i sm arow nice , o raz  ró ­
żne p r z y b o r y  t e c h n ic z n e .  Ł am acze kam ieni i k o m p le tn e  s z u t r o w n ie ,  b e to n ia r k i ,  form y 
i m aszyny d o  w y ro b ó w  b e tonow ych , w indy  i w yciąg i bud o w lan e  i m on tażow e, lo k om ob ile  
pa ro w e  i benzynow e, g o n tó w k i ,  w sze lk ie  m aszyny d o  o b ró b k i drzew a, w alce  d rogow e p a ­

ro w e i benzynow e, oraz  inne  u r z ą d z e n i a  r o b o c z e  i p o p ę d o w e .

[
 , , W A W  E  L ”
Towarzystwo spedycyjne i transportowe z ogr. poręką

K R A K Ó W ,  u l .  ś w .  A n n y  L .  4 ,  Telefon 3222.

' Wiedeń
 “  ~    ~

11., O b e re  D o n a u s t ra s s e  101,
111., D o ff in g e rs tra s s e  4,
111., S t. M arx

T elefon  '40088. 
Telefon 379/11. 

T elefon  3630.
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Biuro techniczne 
MW, ul. Wielopole 22.

W
u szcze ln iacze  a s b e s t o w e ,  
gra fitow e, k o n o p n e ; p ły ty  
gum ow e i na  w y so k ie  c iś ­
n ien ie ; węże gum ow e i' k o ­
n o p n e  ; p a sy  z w łosien ia  
w ie lb łąd ó w , k o n o p n e  i g u ­
m ow e ; m oto ry  i . w szelk i 

m ate ria ł insta lacy jny .
6

|  3t S p ó łk a  tr a n sp o r to w a  |
|  „ C R A C O V I A “  1
|  Jota spedycyjne-łjowisowy. - A g e n c ja  cłowa. |

W  K rakow ie, obecnie ul. G rodzka 60. kpy T e le fo n  N r. 270. W
0 F ilia  W iedeń  I, S c h o n la te rn g asse  7 a. Kj£>} T e le fo n  N r. 3191/VIII. [<§
tŚs P rzesy łk i zb io ro w e z w iększych  m ias t k ra ju  i zag ran icy . *0  U P o śred n ic tw o  w  uzyskan iu  zezw oleń  przyw ozow ych  U 
ly i w yw ozow ych, za ła tw ian ie  fo rm aln o śc i c łow ych. —  UJ 

M agazyny d o  p r z e c h o w y w a n i a  to w a ro w i m eb li. ^

Kupuj?
złoto, srobro,-platyn?, bsy- laniy, opiłHi crarsdpsdKi i złota

p o  najw yższych  cenach

§. Vogler, Kraltfw
ul. Grodziła £.31.

26

*

f  Towarzystwo przewozowe „PRONIA"!
S p o J k a  z  o g r .  o d p .  I 

( W ł a ś c i c i e l e :  S e w e r y n  R e c h i e r  i  B e r n a r d .  G r o s s . )

7 K raków , ul. św . G ertrudy , 26.
W i e d e ń ,  I. Schoftenbastei, 11. L w ó w ,  plac Marjacki, 5.

B o g u m i n .
Własne składy przy forze kolejowym. -  Szybka ekspedycja wozami 
zbiorowym z Wiednia do Polski. -  Specjalne działy: E k s p e d y c ja  a u to ­
m o b iló w  p o c ią g a m i p o sp ie s z n o - to w a ro w y m i i e k s p e d y c ja  p o sy łe k  
d o :  L w o w a , T a r n o p o la ,  S tanisław ow a i  Kołomyj! z ubezpiecze­

ni niem i konwojowaniem towarów do miejsca przeznaczenia. -  Zała- 1 1 twianie formalności cłowych. -  Przeprowadzki miejscowe i zamiej- I 
j. i scowe wozami meblowymi. L

T ow . Akcyjne

3. Sśraii, i .  luclursHi i s-ia
Fabryka wyrobów metalowych 

Kraków, ul. Zablocie
Stacja kolejowa: Podgórze —W is ła  
Adres telcgr.: Mcłalgor. — Telefon Nr. 277 

wykonuje:
D ru t ż e la z n y , p o c y n k o w a n y  i k o l­
c z a s ty .  - S ia tk i  i  o g r o d z e n ia  s i a t ­
kow e. -  M eb le  d o m o w e  i s z p i ta ln e . 
K asy  o g n io tr w a łe . -  W a g i d e cy - 
m a ln e . -  K o n s tru k c je  ż e la z n e  i w y ­

r o b y  k u te .  19

F i n l y ,  l i p  . p s t o s i  t t i e i L l
( z n a n e j  z  d o b r o c i  m a r k i  G G L ) p o le c a  

R ep rezen tac ja  i sk ład  kom isow y m echanicznych 
36 fab ry k  pończoszn iczych  w  Łodzi.

H. H E IM ,  Kraków, Starowiślna 33.

JÓZEF LEIBLOWICZ
J f i k  S K Ł A D  D E N T Y S T Y C Z N Y

\ KRAKÓW LWÓW 
1 Rynek gł. U . ul.‘Ludwika Kubali 3.

TELEFON 268, 12

^ r- Poleca wszelkie artykuły dentystyczne.
'  Kompletne urządzenia gabinetowe i techniczne.

Szlachetne, metale dla celów dentystycznych.

ziito i is i i i
Vogler, Kraków

u l i c a  G r o d z k a  L .  3 1 .

W ydaw ca i red . o dpow .: H en ry k  S c h e n k er . D rukarnia  P o lska  Fr. Z em anka i Sp. w  K rakow ie, R etoryka 10


